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Naprawa Rzeczypospolitej 
przez reformę ordynacji wyborczei. 

W kosek~entnym rozwoju akcji naprawy ustro· 
ju Rzeczypospolitej, po uchwaleniu nowej Konstytucji, 
nie mniej ważna jest zmiana ordynacji wyborczej. 
Stanowi ona istotne i konieczne uzupełnienie retorm, 
wprowadzonych w ustawie konstytucyjnej z dnia 
25. 4. 1955 r. 

Spośród zagadnień, które Sejm będzie miał w 
pierwszym rzedzie rozważyć, przygotowując nową 
ordynację wyborczą, na czoło wybija się zagadnienie 
systemu głosowania i związane z nią metody stav.da· 
nia kandydatur i obliczania głosów. Stosowany u nas 
dotychczns system wystawiania partyjnych list kan
dydackich i głosowania na listy - zawiódł całkowi
cie. W każdem następnem glosowaniu wady teg1J 
systemu występowały coraz jaskrawiej. Wytworzyła 
się grupa zawodowych posłó\V, dla których zasiada
nie w przedstawicielstwie narodowem nie było za
szczytnym obowiązkiem, nie było środkiem, wicdą
cyrn do troskliwego rozpatrzenia potrzeb kraju i u
wa2nego szukania środków i sposobu jego wspania
łego rozwoju, a slC:tWało się celem samym sobie. 
Dlatego celu zawodowi posłowie gotowi byli µoświę· 
cać wiele; nie l'Zadkie były wypadki, gdy poświęca
no nawet dol>re imię i honor -Obywateli, 

Posłov..ie, miast być służbą społeczną w naj
wyższem tego słowa znaczeniu, stawało się nazbyt 
często obroną interesów partyjnych lub nawet oso
bistych. Stawało się prywatną, godną najgorszych 
wzorów z przedrozbiorowego okresu upadku Rzeczy. 
pospolitej. 

System gło&owania na listy partyjne kandyda
tóv.., oraz obliczanie rezultatu W}'borów według me
tody proporcjonalnej (t. zw. de Hondta), jak się o. 
kC:tzało w praktyce nie dawał w rezultacie dokładne
go odzwierciadlenia nastrojów i prądów społecznych 
a nadmier)lie uwypuklał rolę zorganizowanych, po 
dyktatorsku urządzonych i zasobnych w środki finan· 
sowe, stronnictw politycznych. Mniej liczne, czy 
mniej bo~ate ugrupowania społeczne, choćby ideowo 
-silne i ważne, albo nie mogły wcale zdobyć przed
stawicielst"1a w Sejmie, albo miały je nieproporcjo· 
natnie małe. 

System de Hondt'a, który miał być obroną 
mniejszości przed majoryzacją stał się przywilejem 
stronnictw politycznych, rozbijając Sejm na liczne 
ugrupowania partyjne, pomiędzy któreml toczyły się 
nieustanne walki i targi ze stałą krzywdą dla intere· 
sów kraJU i obywateli. 

W nowej ordynacji system ten przedewszyst
kiem musi ulec zmianie. Na listę lrandydC1tów nie 
mogą dostać się ludzie tylko dlatego, że są posłusz
nymi członkami partji, lub rozporządzają większą ~O· 
tówl<ą. potrzebną na partyjne wydatki wyborcze. 
Ambicje osobisle, spryt kombinatorski i zasoby ma
j~tkowe muszą ustąpić miejsca rzeczywistym zasłu
gom w pracy społecznej oraz wybitnym zaletom 
charakteru i umysłu. Najlepszym sposobem na to 
będzie zburzenie partyjnych murów, wzniesionych po
między głosującymi obywatelami a kandydatami po
selskiem1; wprowadzenie glosowania na osobę, na 
nazwisko, a nie na nurPer listy partyjnej. Odpowie
dnio do tego obmyślana metoda wystawiania kandy
datur poselikich, oraz system obliczania głosów sta· 
nie się niewątpliwie najważniejszym tematem obrad 
Sejmu w toku prac nad nową ordynacją wyborczą. 

Drugie kapitalne zagadnienie nowej ordynacji 
wyborczej - cenzus; wieku obywateli, o czynnem 
i biernem prawie wyborczem zostało już rozstrzygnię· 
te przez Konstytucję, która podniosła granice wieku 
wyborców do 24 a posłów do 30 tego roku życia. 
Dotychczasowa granica 21 lat życia dla osiągnięcia 
praw wyborczych, ustalona została bez poważniej
szego namysłu i dysl<usji zapewne pod wpływem 
granicy wieku uprawniającej do lrnrzystania z praw 
cywilnych, oraz Konstytucj~ Księstwa Warszawskiego, 
darzącej pełnią praw obywatelskich w 21·ym roku życia 

W dzisiejszej sytuacji społecznej ta granica 
wielm jest zupełnie nieodpowiednia. Młodzieni,ec 
w 21 ym roku życia nie przeszedł jeszcze w dzisiej· 
szych czasach całkowitego przygotowania do dzia
łalności publicznej, nie jest ostatecznie przygotowa
nym do szerszej działalności społecznej przedewszyst· 
kiem choćby dlatego, że nie odbył jeszcze najważ
niejszej szkoły służby obywatdskiej, jaką jest powin· 
ność wojskowa. W 21-ym roku życia obywatel kra
ju dopiero rozpoczyna odbywanie slużby wojskoWeJ, 
lub korzysta z jej odroczenia dla ukończenia studjów 
zawodowych i dlatego wciąganie tych obywateli do 
szerokiej akcji społecznej jaką są wybory sejmowe, 
nie jest słuszne. Przesunięcie granicy wieku do 24·go 
roku, w którym wszyscy prawie obywatele ukończyli 
już wykształcenie zawodowe i odbyli powinność woj
skową narzuca się samo·przez się jako postulat zu
pełnie niesporny. 



Jednoczesne przesunięcie granicy wieku otrzy. 
mania biernego prawa wyborczego do 50 lat jest 
słuszne i celowe z punktu widzenia potrzeb Rzeczy
pospolitej, której organ ustawodawczy winien prze
cież składać się z obywateli dojrzałych i mających 
cza na wykazanie zalet swego nmyslu i charakteru 
w slużnie dla Pastwa i dla dobra współobywateli. 

Nr. 20. 

Nowa ordynacja wyborcza, oparta na takich za· 
sadach, a opracowana z prawdziwą troską o dobro 
Państwa - wyzwoli najlepsze siły społeczne z kaj
dan part}jnidwa, pogłębi nurt prądów ideowych 
i sprzęgnie je w owocne1 pracy dla „naszego wspól· 
nego dobra" Rzeczypospolitej. 

Bzura i jej dopływy jako teren turystyki wodnej. 
Zainteresowanie Bzurą, jako wodn}1m szlakiem 

turystycznym, datuje się od niedawna. Turyści wod
ni, poszukujący coraz to nowych dróg, musieli zwró· 
cić uwagę na Bzurę, stanowiącą najkrótsze połącze
nie Wisły z Wartą. (Najmniejsza odle~lość z majątku 
Prusinowice, leżącego nad prawym dopływem War· 
ty, Nerem do Łęczyc.y wynosi około 12 km. 

Pierwsi też wodniacy, którzy z odległych stron 
na bzurzane fale przybyli, traktowali początkowo tę 
rzekę tylko jako jedno z o~niw ich całej trasy. 
Wkrótce jednak walory krajobraiowe i krajoznawcze 
Bzury uczyniły ją jednym z najbardziej ciekawych 
i pięknych podstołecznych szlaków wodnych. 

Wypływająca z lasów łagiewnickich Bzura do
stępna dla kajaka od Łęczycy, s'kąd aż do ujścia 
do Wisły, 1M przeztrzeni około 150 km. Wije się 
wężowato wśród równinnych obszarów, radując oko 
wioślarza barwnemi kobiercami łąk i płowemi Iana
mi zbóż. Brzegi rzeki porośnięte t}'lko trzciną i ta
tarakiem, to znów ocienione zwartą ścianą olch I 
wierzb, z przerzuconemi nad wodą prymitywnemi 
kładkami i mostl<ami, W} glądaj~ nleiwykle malowni· 
czo. Wartki na mieliznach i leniwy na szłębiach, 
zwłaszcza przed młynami, nurt rzeczny rzeźbi wą'>· 
kie koryto lub rozlewa zię szeroko zależnie od ro
dzaiu gleby, przez którą rzeka przepływa. 

Niezliczona ilość Większych i mniejszych zak· 
rętów urozmaica szlak, kryjąc za każdym zakrętem 
jakąś nową, miłą dla oka niespodziankę. 

Poza walorami krajobrazowemi dolina Bzmy 
przedstawia ogromnie ciekawy szlak pod względem 
krajoznawczym. Rozpoczynając spływ od ł.ęczycy 
należy zwiedzić w tern mieście farę z Xll w., ruinv 
zamku i' synagogę. 

O 2 km. poniżej Lęczycy na prawym brzegu 
rzeki mamy wieś Tum z kościołem romańskim z X 
w. i s;!rodziszczem. 

Jeszcze dalej o jakieś 30 km. od Łęczyc.y na 
lewym brzegu Bzury lety osada Sobota ze starym 
kościołem z XVI w. I starą zabytkową karczmą. 
Obok Soboty Bzura przepływa przez park, należący 
do majątku Sobota. W parku rzelu1 rozgałęzia się 
na dwie odnogi lewą, płynącą w stronę młyna i pra
wą t. zw. rzekę. Odcinek „starej rzeki• o stojącej 
głębokiej wodzie należy do najbardziej ładnych za· 
kątków Bzury i dlatego też obok mostu w parku 
trzeba kajak przenieść na prawą odnos;tc; oddzieloną 
Qd wody w parku stawidłami. 

Poczynając od Soboty aż do wsi Patoki Bzura 
przepływa przez obszar dawnego Księstwa łowickie· 
go, Leżące na lewym brzegu rzeki Urzecze, Wierz
nowice, Maurzyce i Kompina, to typowo ksif,żacki~ 
wsie, w których podziwiać możtmy malowniczość 
strojów, sztukę i przemysł ludowy. 

Z Soboty po przejechaniu około 26 km. do
jeżdzamy do Łowicza. Następne miasto nad Bzurą 
to starożytny gród mazowiecki Sochaczew. Na wy
sokim brzegu rzeki zdała widoczne Słl ruiny zamku 
i barakowy z XVIII w. kościół p. w. św. Wawrzyń
ca. W rynku godny zwiedzenia jest dom klasycy
styczny z 1 ·ej połowy XIX w. 

Niedaleko miasta znajduje się dwór Koz. 
łów-szlachecki, w którym zgromadzono bogate zbio· 
ry sztychóQ/ z XVll w„ stare litografje oraz obszer
ną bibliotekę. 

Nieco poniżej Sochaczewa nad prawym dopły
wem Bzury Utratą leży Żelazowa· Wola, miejsce uro
dzenia Fryderyka Chopina. 

Jeszcze dalej, również na prawym brze~u Bzu
ry, w odle~łości około 15 km. od Sochaczewa Wi
doczne są zdala wieże kościoła w Brochowie. jest 
to nadzwyczaJ ciekawy, o charakterze obronnym ko
ściół p. w. św . Rocha. Kościół Dosiada trzy baszty 
ze strzelnicami połączone zaopatrzonym w strzelni
ce korytarzem obronnym. Świątynia w stylu póź· 
no-gotyckim o barakowem wnętrzu otoczona jest 
murem cmentarnym z licznemi wylotami strzelnic, 
a na' rogach flanlmją mury cztery bastjony. 

Niedaieko od Bracho~a, na wprost Wyszogro
du, Bzura wpada do Wisły w odległości około 75 km. 
od Warszawy. · 

Z dopływów Bzurv dostępne są dla jazdy ka· 
jakiem z lewobrzeżnych Ochnia, a z prawobrzeżnych 
Łypia, Rawka i Utrata. 

Ochnia, wpadająca do Bzury pod Orłowem, 
dostepna jest dla kajaka od Kutna, (Od Kutna do 
Orłowa wodą około 55 km.). 

Łupia, dostępna dla kajaka od Skierniewic, 
wpada do Bzurv poniżej młyna w Kapitule. (Od 
Skierniewic do B ury wodą około 50 km.). W od
ległości 3 kim, od ujścia Łupia przepływa w Arkadji 
prlez bardzo ciekawy park romantyczny z końca 
XVIII w. 

Pod wsią Patoki wpada do Bzury Rawka, do
stępna dla kajalrn od Rawy-Mazow. (od i{awy do 
Bzury wodą około 80 km.). Rzeka ta o biegu dość 
~ł~bokim f szybkim, płynąc w tysiącznvch zakrętach 
wśród pól i lasów tworzy wyjątkowo piękny i cieka
wy turystycznie szlak. 

Ostatnim z prawo brzeżnych dopływów Bzury 
jest Utrata, wpadająca do Bzury nieco poniżej ~o
chaczewa i dostępna dlt1 Kajaka od Pruszkowa (od 
Bzury wodą około 50 km.). 

Zarówno Bzurą jak i jej wszystkie wyżej wy
mienione dopływy nie nac;tręczają praWie żadnych 
przestkód dla turysty wodnego, Brzegi rzek wszę
dzie suche, zdatne do obozowania, k\\·atery i zako· 
py łatwe, gdyż wzdłuż całego szlaku dość dużo wsi, 
położonych tuż nad rzekami. Najmniejszych trudn'O
ścł nie przedstawiają też dojaldy do ważniejszych 
punktów, skąd możnaby rozpocząć spływ. Łęczy
ca, Łowi::z. Sochaczew, Kutne, Skierniewice i Prusz
ków mają połączenia kolejowe zaś do Rawy-Mazow. 
dochodzi autobus i kolejka wąskotorowa. Jedyne 
przeszkody na trasie to mielizny i młyny, ale trud 
jaki ponosi się przy przenoszeniu łodzi przez groble 
młyńskie, sowicie wynagrodzą piękno odcinków rzeki 
przy młynach. 

P. C. K. będzie . goił ra
ny twoich oj

ców i braci podczas wojny. 

cd 
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R oz kład jazdy 
pociągów osobowych. obowiązujący od 15 maja 1935 r. 

KUTNO - ŁOWICZ do WARSZAWY 

Hntno I żJCblin I Jackowlce I Łowlrz l~ocbaczewl warszawa 
3.10 3.30 3.45 4.03 4.39--5.48-
._ - - 6.00 6.30 7.39 
*6.35 6.56 7.11 7.37 8 28 9.43 

*13.36 13.54 14.08 14.26 14.57 15.45 
*13.30 18.48 19.01 19.18 19.51 21.05 
21.38 21.56 22.09 22.24 - 23.35 

ŁÓDŻ - ZIELKOWICE do WARSZAWY 

lódi I fiłowno I Doman. I Zielkow. ISochamwl Warszawa 
2.35 
6.16 

·12.31 
•16.18 
19.59 

3.19 
6.59 

13.14 
17.01 
20.42 

3.31 
7.12 

13.27 
17.14 
20.55 

3.44 
7.26 

13.44 
17.31 
21.09 

14.14 
18.01 
21.38 

8.36 
15.12 
19.10 
22.28 

ŁOWICZ - SKIERNIEWICE do WARSZAWY 

Łowicz I ftleborów I Skierniewice I warszawa 
przychodzi I odchodzi 

5.20 
7.33 
9.51 

14.30 
19.22 
22.40 

5.39 5.55 6.20 
7.48 8.02 9.22 

10.04 10.18 10.23 
14.49 15.05 15.17 
19.41 19.57 20.02 
22.59 23.15 -

ŁOWICZ - ZIELKOWICE 

7.45 
10.48 
11.38 
16.50 
21.35 

WARSZAWA - ŁOWICZ do KUTNA 

Warszawa! !ocbmew Łowicz IJackowicel iJchlin I Kotna 
·o.is t.39 2.16 2.31 f 2.54 3.15 
·6.20 7.19 7.42 8.24 8.38 8.55 

· 13.15 14.26 14.54 1s.12 1s·26 15.42 
16.42 - 17.54 18.08 18.22 18.38 

*20.35 21.Só 22.28 22.47 23.03 23.23 

WARSZAW A - ZIELKOWICE do ŁODZI 

Warszawa I ~ochmewl Zielkow. I Doman. I Głowno I {ódt 

6.45 
•9,35 

·16.57 
21.48 

7.36 
10.44 
17.47 

6.01 
7.59 

11.12 
18.16 
23.02 

6.16 

11.31 
18.33 
23.19 

6.29 

11.44 
18.46 
23.32 

7.20 
9.02 

12.29 
19.33 
0.20 

WARSZAW A - SKIERNIEWICE do ŁOWICZA 

warszawa I merniewite . I ttieborów I Łowicz 
przychodzi I odchodZI 

6.10 
11.00 
12.20 
15.32 
19.30 
23.35 

- 6.45 7.01 
7 .45 8.10 8.24 

12.15 12.20 12.34 
13.50 13.54 14.07 
16.58 17.15 17.29 
20.41 21.15 21.29 

0.45 1.10 1.26 

7.19 
8.40 

12.50 
14.22 
17.45 
21.45 

1.44 
ZIELKOWICE - LOWICZ Odjazd 5.55, 7.00, 7.52, 10.55, 13.30, 17.10, 18,05, 20.50, 22 45. Odjazd 3•45, 7_27, S.lO, 11•25, l3.50, 17.42, 18.25, 21.15, 23.10. 

* Od Lowlcza do Warszawy taryfa podmiejska, * Od Warszawy do Łowicza taryfa podmiejska. 

Oddzielne rozkłady jazdy są do nabycia w „KSIĘGARNI ŁOWICKIEJ" w cenie 20 groszy za egzemplarz„ 
wydrukowany na kartonie. 

BEZPŁATNY FILM 
z przebiegu żałoby narodoflleJ. 

Dnia 12 czerwca b. r. od ~odziny 10 rano do 
godziny 24 w nocy kino „EOS" w Łowiczu wyświe· 
tlać będzie reportaż filmowy z uroczystości pogrzebo
wych Pierwszego Marszałka Polski i Wodza Narodu 
józefa Piłsudskiego. 

Wstęp do kina przez cały reportaż zupełnie 
bezłatny bez jakichkolwiek zaproszeń lub biletów. 

W laścic1elka kina .Eos" p. Marja Kobielska 
w imieniu Związku Polsl<ich ZrLeszeń Teatrów Świetl· 
nych w Warszawie zwraca się z prośbą o: 

1) zorganizowanie w gminach Komitetów, które 
zawiadomią ludność o wyświetlaniu repotażu i ułatwią 
jej dojazd do Łowicza. 

2) zorganizowanie w Łowiczu straży honorowej 
dla rozprowadzenia ludności i utrzymania porządku 
w kinie. 

5) zgloszeme przez Pow. Komitet Żałoby Na· 
rodowej wojska, szkól, organizacyj, które masowo 
przybędą w odpowiednich godzinach na wyświetlenie 
reportażu. . 

Kino "Eos" może pomieścić 400 osób na miej
scach siedzących i około 50 stojących. Czas na 
wyświetlenie całości trwa I godzinę. Zmiana sean
sów odbywać się będzie co godzinę od 10 do 25 godz . 
W dniu 5-go b. m. upływa termin 

płatności 

II-ej raty Pożyczki Inwestycyjnej. 

4 i pół miljona na uruchomienie 
robót publicznych. 

Dzięki zapobiegliwości w::>jewody Warszawskie· 
go i Wojewódzkiego Biura Funduszu Pracy, szereg 
miast na terenie woj. warszawskiego otrzyma z Fun· 
duszu Pracy wydatną pomoc na uruchomienie robót. 

Otrzymają pożyczki na budowę wodociągów na· 
stępuiące miasta: Włoclawek-200.000 zl.: Łowicz- · 
50.000 zł. I Sochaczew-50.000 zł. 

Pozatem pomoc w postaci dotacji Funduszu 
Pracy na rozbudowę ulic otrzymają: m. Plock-
45.000 zł., m. Włoclawek-50.000 zł., m. Radzymin-
25.000 zł., m. Wołomin - 25.000 zł., m. Łowicz -
20 OOO zl. oraz m. Żyrardów-na budowę kanału od· 
plywow€go-zł. 50.000 i Warszawski Związek Sa· 
morządowy na budowę drosti Radość - Falenica
Otwock zł. EO.OOO. 

Wzmożona działalność Funduszu Pracy niewąt
pliwie zostar.le zwiększona przel Pożyczkę tlnwe
stycyjną. 

Nie od rzeczy będzie zwrócić uwagę, że op
rócz uruchomienia wspomnianych robót, prqgram 
prac na terenie woj· warszawskiego obejmuje szero
ki zakres prac i już od dnia 1 kwietnia r. b. zostały 
uruchomione roboty drogowe, roboty wodno-komuni
kacyjne, np. budowa portu w Płocku, melioracyjne, 
roboty przy obwałowaniu. 

Wysokość kredytów udzielonych przez Fundusz 
Pracy na finansowanie tych robót na terenie woj. 
warszawskiego przekracza zł. 4.500.000. 

jak widzimy z powytszeszo Łowicz dostał bar· 
dzo mało. 
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Głos Nauczycielstw·a Pow. Łowickiego. 
I 

Organ Oddziału Powiatowego Związku Nauczycielstwa Polskiego 
w Łowiczu 

pod redakcją Zarządu Oddz. Pow. z. N. P. w Łowiczu. 

W w alce z drugorocznością w szKole. 
Zbliża się koniec roku szkolnego, a wraz z nim 

wychodzą na jaw w życiu szkoły najdokuczliwsze 
bolączki w postaci r.:>legacyj, es;izaminów i drugorocz
ności uczniów w klasach i tak już ponad miarę prze· 
ludnionych! Nie pomogły przeróżne statystyki, stwier
dzające wzrost druSlorocznośc.:i 1 spadel< liczby ucz
niów w najstarszych klasach oraz ogrom krzywdy 
i strat, wyrządzanych młodzieży, ba„ .. całemu spo
łeczeństwu, jego zasobom materjalnym i wydajności 
na przyszłość! Powstała cala literntura, obca i pol
ska, teoretyczna i piękna, omawiająca tę straszną, 
a tak powszechną zmorę szkoły, owe nieustające 
źródło łez i samobójstw Wśród młodzieży, cały ogrom 
z tego powodu strat miljonów złotych każdego roku. 
Dowiadujemy się, że miarodajne czynniki w r. b. 
postanowiły delegować specjalne komisje do szkól, 
celem zbadania przyczyny niedostatecznych postę
pów dzieci i młodzieży i powodu pozostawiania ucz· 
niów na drugi rok w tej samej klasie. 

Witając z uznaniem takie zarządzenie i nie 
przesądzając wyników takich badań, chcielibyśmy 
jednak, ażeby JUż w r. b. ze względu na ciężką sy
tuację społeczno-gospodarczą nastąpiła wyraźria i 
zdecydowana redukcja dru~oroczności młodzieży 
w szkutach. Postulat ten wysuwamy nietylko w z~o
.dzie z nowym statutem szlrnly powszechnej i gim
nazjum, który wskazuje odpowiednie środki selekcji 
młodzieży w klasach i ułatwia przechodzenie do 
szkól zawodowych, mając na uwadze stan zdrowia 
dzieci i młodzieży oraz cele i metody wychowawcze 
nowej szkoły. jesteśmy w przededniu ~ydania przez 
M. W. R. i O. P. nowego regulaminu egzaminacyj • 
nego, który niewątpliwie również uwydatni przesłan
ki społeczne i obywatelskie, kładące kres zbyt po
chopnej metodzie pozostawiania na drugi rok ucz
niów w klasie, a nadewszystko przekreślające trady
cyjne sposoby klasyfikacji końcowej i zupełne lek
cewanie przy organizacji klasy uostulatu zasadni
czego, jakim jest racjonalny dobór pedagoi;iiczny 
w szlrnle (systPm Manheimski. dobór eliminujący 
w/g. rodzaju uzdolnień i kierunku zamiłowania i t. d.) 

Walcząc z nadmierną drugorocznością w szko
łach naszych, nie zamierzamy propagować nieuctwa 
i promować za wszelką cenę uczniew nieodpowied
nich do wyższych klas! Raczej wręcz przeciwnie
chodzi nam o umiejętny, na początku, a nie w koń· 
cu rok1:1 szkolnego dobór elimunujący w szkole, po
ważne przemyślenie oq;ianizacji poszcze~ólnych klas 
i wybór odpowiednich metod nauczania i wychowa-

nia tak, żeby drugoroczność mo!itla być zredukowa
na do minimum bez uszczerbku dla wyników pracy 
całorocznej ucznia I nauczyciela. Jest faktem nie
wątpliwym, że każda szkoła powatna, we własnym 
interesie reduktJje liczbę drugorocznych uczniów, 
będących w klasie 11ależycie zorganizowanej najczęś· 
ciej balastem, hamującym postępy pierwszorocznia
ków! Redukcje te jednak nie mogą mieć charakte. 
ru relegacji, a raczej muszą być planowem skiero
wywaniem młodzieży do odpowiednich szkól, klas 
czy zakładów wychowawczych. Znamy z tycia 
szkolnego częste wypadki, że uczeń zdolny i praco
wity, mniej umiejący w ciągu roku szkolnego niż 
klasa, wyprzedla ją przy odpowiedniej organizacji i 
naodwrót, uczeń o dostatecznych postępac:h i wy
ćwiczeniu, ale mało zdolny lub odbiegający zainte
resowaniami od programu szkoły, zalamuie się 
wkońcu i nie dotrzymuje kroku innym kolegom. 

Promowanie ucznlow, oparte wyłącznie na ba
daniu ilości Wiedzy, nie prowadzi do celu podobnie 
jak automatyczne włąt:zanie ucznia usuniętego z jed· 
nej klasy do innei. o rok młodszej klasy! Puzosta
Wianie najsłabszych uczniów na drugi rok w szkole
przekrdla możłi wość wyrównania poziomu I< lasy, 
wzbogaca ją naj..:lęściej w pewną liczbę malozdoł
nych lub leniwych, rzadziej zaś tymi, którym choro . 
ba lub inna przeszkoda zewnętrzna nie pozwoliła 
otrzymać promocji. A taka mieszanina malozdolnych 
czy leniwych „senatorów" ze zdolniejszymi, choć 
młodszymi nigdy młodzieży, klasie, ani szkole na 
dobre nie wychodzi! 

Wysuw<1my więc postulat walki z drugorocz
ności~ ze względu na poziom wy .: howawczy i nau
kowy szkoły, rz~czywistego wyrównania poziomu 
klas szkolnych, należytego doboru młodzieży według 
uzdolnień i zamiłowań! 

Oprócz tych zasadniczych przesłanek istnieją 
jeszcze nie mniej ważne ar1-?umenty natury społecz
nej i humanitarnej. Pamiętajmy bowiem, że następ
stwem drugoroczności to jest przepełnienie nit.szych 
klas, wzrost nerwowości i samobójstwa wśród mło
dzieży i t. d. 

Dzieci i młodzież nie zawsze z własnej winy 
czy lenistwa uczęszczają nieregularnie do szkoly
ciężkie warunki domow~, zly stan fizyczny uczniów 
i t. d. tworzą atmosferę, która nauce nie sprzyja; 
z tym faktem nie wolno się nie liczyć, zwłaszcza 
pod koniec roku szkolnego. 

Eses. 

O m aturach ustnych . 
• Wedlug zarządzeń władz szkolnych od dnia 

27 maja rozpoczęły się ustne egzaminy maturalne 
dla tych wszystkich uczniów, którzy na egzamina 
pisemne mieli w t. z. I terminie t. j. od 15 maja r. b. 

Podstawą egzaminowania są nietylko regulami
ny i nowe instrukcje szczegółowe które w znacznym 
stopniu redukują wadliwe strony zarz11dzeń M. W. 
R. i O. P. z 1920 (D. U. Nr. 2) 35 z 1 luteSlo 1920 r.), 
ale nadewszystko odpowiednie „Poradniki", komen· 
tujące nowoczesne postulaty w dziedzinie metody 
nauczania i kontrolowania zasobów wiedzy z po· 

szcz gólnych przedmiotów. Związek Nauczycielstwa 
Polskiego jest zasadniczo przeciwny egzaminom, 
jako niecelowemu, niemiarodajnemu i szkodliwemu 
dla zdrowia dzkci zabiegowi selekcyjnemu. Dla nas 
decydujący jest fakt, że matura jest źródłem niesa
mowitych, rok rocznie powtarzany~h prób, „obcina
nia" abiturjentów, iamiast ich należytego kształceni a 
i wychowania w ciągu jak dotąd 8, a późnleJ 4 lat 
pobytu w szkole średniej. 

Liczba ofiar maturalnych jak i dobór specjal
uych pytań oraz jaskrawy spadek liczby kandydatów, 

cd 
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dopuszczanych do egzaminów ustnych (7 na 10) 
·świadczy o tern, że źródło zła tkwi nietyle we wzroś· 
cie lenistwa czy nieuctwa młodzieży, ile w toku i 
metodzie nauczania, W każdym razie nie można 
przypustc:zać, żel:>y na całym obszarze Polski nie 
było szkół średniLh o należ}tym poziomie, zasługu
jących na zaufanie zarówno szkół wyższych, jak I 
najbardziej wymagającego wizytatora czy delegata 
M. W. R. i O. P. Przynajmniej w tych sądzimy, 
dość już licznyrh zakładach władze szkolne mogą i 
powinny stopniowo lrnsować egzamina maturalne. 
Taki kompromis zwłaszcza dziś byłby wskazany ze 
"Względów zarówno hi~jeniczno· pedago~icznych jak 
·też 1 ~połecznych. Gdyby zaś i takk zarządzenia 
miały napotylrnć na uzasadniony sprzeciw, należało· 
by przynajmniej zrewidować podstawy zwolnień od 
.egzaminów ustnych oraz ustalania t. zw. ogólnej 
opinji o dojrzałości i rozwoju umysłowym abiturjenta. 

Nie wiemy, czy prawdziwy jest ów rzekomy 
dobór pytań dziś stoso~anych na egzaminie ustnym 
(w rodzaju owe~o .krzyż na krzyżu w Panu Tadeu
szu")-sądzimy jednak, że warto przypomnieć w dniu 
rozpoczęcia nowych prób selekcyjnych pogląd „sta
ry". bo wypowiedziany w połowie XVIII wieku przez 
pierwszego praktycznego reformatora szkolnictwa 
w Polsce, Pijara Konarskiego, który w części IV § 
2 p. 65 polskich ustaw ogólnych Collegium Nobilium 
z 1754 roku wol:Jł już o reformy w tym kierunku. 

A więc rzeczą i obowiązkiem Jest nauczycieli 
wydajną pracą nie na egzaminie, ale w czasie pobytu 
uczniów w szlrnle ułatwić każde mu z nich później
szą odpowiedź na wszystkie pytania, które też dla
tego nie mogą być ani szczegółowe, ani mętnie 
sformułowane, a zawsze muszą się wiązać z pod
ręcznikiem i programem nauczania w danej szkole. 
Dlatego też wszelkie „niespodzianki" przy egzami
nach muszą być uza~CJdnione przez nauczyciela 
w tych wstystk1ch wypadkach, kiedy kładą przy ma· 
turze ucznia w ciągu dwu lat nauki dobrego lub za 
takiego uważanego przez miarodajne czynniki! Już 
bowiem Konarski mówił o tern, że pedagog i wy. 
chowawca nie może i nie powinien z lekkiem ser
cem ustalać braki, a raczej szukać wyjścia z trudnej 
sytuacji w znajomości psychiki oraz warunków do
mowych i zdrowotnyLh abiturjenta. Z tych przesła
nek wychodząc, bedLicmy mus eli przel<reśl1ć sze
reg zgóry przygotowanych pytań. Zasada sztucz· 
nej !<.;relacji prLy maturze lub powtar7.anie pytań 

zeszłorocznych nie zawsze jest dla abiturjenta wska
zana i lwrzystm·; potęguje to tylko grozę egzami
nów ustnych, t.:ij zmory, która trapi nietylko mło
dzież i nauczycieli. ale i cały o~ól, całe społeczeń
stw'), zainteresowane w dopływie świeżych i poważ
nych sil do pracy tub nauki. 

Rozporzqdzenle 
lnlstra W9znafi RellgiJn9cb I Oświecenia Publicznego 

z dnia 4 maja 1955 r. (Nr. li Pr-2552/35) 

o organizacji t"Ollu szkolnedo. 

Na podstawie art. 2 ust. 2 ustawy z dnia 11 mar
ca 1952 r. o ustroju szkolnictwa (Dz. U. R. P. Nr. 58, 
doz. 389) zarządzam, co następuje: 

§ I. Rok szkolny trwa od dnia 1 września do 
dnia 31 sierpnia włącznie następnego roku kalenda
rzowego. 

§ 2· Rok szlcolny składa się z 2 półroczy na
uki szkolnej oraz z feryj. 

§ 3, Pierwsze półrocze obejmuje I okres szkol
ny, który trwa od dnia 3 w1ześnia do dnia 22 grud
nia włącznie. 

Drugie półrocze obejmuje ol<resy szkolne II i Ili. 
li okres szkolny trwa od dnia 10 stycznia do 

dnia 31 marca \\olącznie. 
Ili okres szkolny trwa od dnia 1 kwietnia do 

dnia 21 czerwca włącznie. 

§ 4. Ferje zimowe trwają od dnia 23 grudnia 
do 9 stycznia włącznie nastęi>nego roku kalenda
rzowego. 

Ferje wielkanocne trwają dni 7: od wielkiej 
środy włącznie do wtorku poświątecznego włącznie. 

Ferje letnie trwają od dnia 22 czerwca do koń· 
ca roku szkolnego, Dni 1 i 2 września są również 
wolne od nauki. 

§ 5. Rozporzliłdzenle niniejsze odnosi się do 
państwowych i publicznych szkół powszechnych, 
szkół średnich ogólnokształcących, zakładów kształ
cenia nauczycieli i szkół zawodowych. Dia niektó
rych typów szkól zawodowych może być ustalona 
odmienna organizacja roku szkolnego. 

§ 6. Rozporządzenie niniejsze wchodzi w ży
cie z dniem 20 sierpnia 1935 r. Równocześnie tra
ci moc obowiązującą rozporządzenie Ministra Wy
znań Religijnych i Oświecenia Publicznego z dnia 
18 listopada 1932 r. o orgąnizcji roku szkolnego 
(Dz. Urz. Min. W. R. i O. P. Nr. 8, poz. 99). 

Minister Wyznań Religijnych 
i Oświecenia Publicznego (-) W. j~dr•ejewic~. 

Kurs pracy w świetlicach szkolnych. 
Od 5 lipca do 1 sierpnia b. r. odbęcfaie się 

w Piwniczej pod Krynicą kurs nauczycielski, poświę
cony pracy w świetlicach dla dzieci szkolnych, oraz 
w Kołach B. Wychowanków Szkoły Powszechnej. 

Pros;lram obejmuje: 
1) Psychologiczne i socjologiczne podstawy 

pracy świetlicowej. 
2) Organizacja pracy wychowawczej na tere· 

nie szkoły. 
5) Wychowanie a nowe programy (świetlica 

jako ośrodel< życia społecznego młodzieży). 
4) Cele i zadania świetlic oraz typy tych świelic. 
5) Organizacja i prowadzenie świetlicy. 
6) Formy I metody pracy w świetlicach. 
7) a) Trudności w pracy świetlicowej; b) Sa-

morząd świetlicy a samorząd szkolny. 
8) Zajęcid praktyczne z dziećmi i młodzieżą. 
9) Dyslmsje, seminarja i t. p. 
Poza wykładami i zajęciami praktycznemi 

w świetlicy kurs będzie posiadał i charal<ter wypo
czynkowy. Przewidziane są wycieczki w góry. 

Wpisowe na kurs 5 zł. Całkowite utrzymanie 
z wycieczkami wynosi 4 zł. dziennie. 

Zl:!loszema wraz z WpisoWf>m nadsyłać do Za· 
rządu Okrę~u Warszawskiego Z. N. P., Warszawa 
ut. Smulikowskiego I, P. K. O. 25.918 (zaznaczając 
na odwrocie ceł wple1ty) do 10 czcrwca r. b. 

PoC1JlatoC1Jv Komitet „ŚC1Jleta Morza" 
Na Zebraniu Organizacyjnem w dniu 27 maja 

w sali Rady Miejskiej został powołany do życia Po
wiatowy KrJmitet „Święta Morza". 

P1zewodniczącym Komitetu wybrano p. Staro· 
stę K. Siwika, I-wiceprzewodniczącym p. pułk. M 
Krudowskiego, li - wiceprzewodniczącym p. burmi
strza J. Myśliwca, skarbnikiem-p. dyr. Babskiego, 
sekretarzem-p. Godziszewskiego. 

Wyłoniły się następLljące sekcje: I) propagan
dowa, 2) organizacyjno obchodowa, 3) Wiankowa, 
4) festynowa oraz 5) dochodowo zbiórkowa. 

Do Komitetu We!>zll przedstaw1c1ele duchowień
stwa katołicl<iego i innych wyznań religijnych, insty
tucyj państwowych, samorządowyct, szkolnictwa po
wszechnego i średniego oraz WsLystkich organizacyj 
społecznych, gospodarczych i zawodowych na tere-
nie miasta I powiatu. 

P C K to krzewiciel idei 
• • .-wszechświatowe 

go pokoju. 
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Ośrodek zdrowia. 
Zarząd Miejski m, Łowicza prowadzi ośrodek 

Zdrowia, który ma na celu udzielanie pomocy le· 
karskiej najbiedniejszym mieszkańcom miasta i pro
filaktykę (zapobieganie) chorób. W skład Ośrodka 
Zdrov.ia wchodzi: ambulatorjum miejskie, Stacja Opie
ki nad Matką l Dzieckiem, przychodnia przeciwja· 
glicza i przychodnia przeciwgrużlicza. Personel 
Ośrodka sldada się z dwuch lekarzy, pielęgniarki i 
woźnej. Mieści się w gmachu magistratu. Ośrodek 
czynny jest codziennie w godzinach od 9-eJ do 
12-ej w południc. 

Czvnność lekarzy polega na udzielaniu porad 
lekarskich, i wskazówek choremu, zgłaszającemu się 
do Ośrodka, wykonywanie zabiegów w zakresie ma
łej chirurgji; czynność pielęgniarki, jako personelu 
pomocniczego, na wykorianiu iastrzyków podskórnych, 
opatrunków lekkich, rejestracii chorych i na wywia. 
dach społecznych domowych. 

Ambulatorjum mie1skie udziela porady lekarskie 
i wykonywuje zabiegi w zakresie malej chirurs;Hi 
najbiedniejszym mieszkańcom miasta. Chory zi;!la
sza się do Wydziału Opieki Społeczne) przy Ma· 
gistracie i tam na zasadzie ustalonego wywiadu 
ofr7ymuie kartkę zgłoszenia do lekarza ambulatoryj
nego. W zależnośc i od stanu wrobkowe~o z$?1asza
jąc się chory opłaca za kartkę 20 groszy lub 
też otrzymuje ją bezpłatnie. Po zbadaniu przez 
lekarza ambulatoryjnego chory otrzymuje zarzłłdzenie 
lekarskie i w zależności od stanu majątkowego opła
ca za lekarstwo wydane na miejscu w ambulatorjum 
IO groszy, lub też Pezpłatnie, albo z apteki na mieś
cie w 50°/o lub 100°/e pokryte przez Zarząd miasta. 
Za każdy zabieg wykonany w abulatorjum pacjent 
opłaca w zależności od stanu majątkowego 10 gro
szy za wyjątkiem zabiegu przy pierszym zgłaszaniu się. 

Do czynności lekarza ambulatoryjnego należy 
jeszcze udzielanie pomocy lekarskiej dzieciom szkol
nym biednym przy ich zgłaszaniu się podczas ~o
dzin przyjęć. Bezrobotni korzystają z bezpłatnej 
pomocy lekarskiej. Godziny przyjęć w aml>ulatorjum 
od 9-ej do 12-ej. 

Stacja Opieki nad Matką i Dzieckie:n ma na 
celu zmniejszyć śmiertelność wśród niemowląt i za
pobiec krzywicy. Korzystają ze Stacji matki cię· 
żarne. Stacja udziela zgłaszającym się matkom clę· 
żarnym porady hig1eoiczne podczas całego przebie· 
gu ciąży bezpłatnie. Matka ciężarna zostaje zare
jestrowana na specjalnej karcie, na której zostają 
odnotowane zgłoszenia każdorazowe. 

Ciężarna matka winna się zgłaszać do stacji dla 
zbadania raz na miesiąc, Stacja opiekuje się nie
mowlętami do lat d\'Juch. Matka z~łaszająca się 
z niemowlęciem do Stacji zostaje zapisana w rejestr. 
W pierwszych 6-ciu miesiącach winna się matka 
zgłaszać z niemowlęciem raz na dwa tygodnie, do 
1-go roku tycia na 5 tygodnie jeden raz, a później 
raz na miesiąc, Przyjęcia w Stacji są bezpłatne, 
tylko przy zapisywaniu się do Stacji matka opłaca 
wpisowe. Przyjęcia w Stacji odbywają się trzy razy 
w tygodniu: wtorki, środy i soboty od godz. 9· ej do 
JO-ej. Przy Stacji Opieki nad Matką i Dzieckiem 
czynna jest kuchnia, gdzie przygotowuje się specjał· 
ne mieszanki dla dożywiania tych dzieci, których 
matki z tej lub innej przyczyny nie mog11 karmić 
piersi11. Wydawanie mieszanki odbywa się codzien· 
nie od godziny 9- ej rano. Matki ztt mieszanki opła
cają własne koszta mieszanek, niezamożne lub bar· 
dzo biedne otrzymują mieszankę za zwrotem OOo/o 
kosztów własnych lub zupełnie bezpłatnie. Zarząd 
Miejski pokrywa 20°/e tych kosztów. 

Współpracują ze Stacją Opieki nad Matk11 I 
Dzieckiem Związek Pracy Obywatelskiej Kobiet, któ· 
rych celem jest dopomóc biednym matkom w otrzy. 
maniu świadczeń ze Stacji jak: lekarstwa dla dzieci, 
wyprawki oraz pokrywają koszta mieszanki za matki, 
które korzystają ze Stacji bezpłatnie lub ze znlżk11. 

Polski Czerwony Krzyż. 
Od 1 do 9 czerwca b. r. „ Tydzień Polskiego Czer· 

wonego Knyża" P. C. K. realizuje najszczytniejsze 
hasła miłości bliźniego. 

Niesie pomoc ludziom dotkniętym nędzą, choroba
mi. Ratuje bli:źnich cd głodu i cierpień wszelakich na 
terenach klęsk żywiołowych. 

W czasie wojny P. C. K. leczy rany żołnierzy~ 
ratuje współcierpiącą ludność cywilną od zagłady. 

Zapytajcie ojców i synów waszych, czem był 
Polski Czerwony Krzyż w czasie krwawej zawieruchy 
wojny światowej i w okresie walki, które przyniosły 
Ojczyźnie naszej Wyzwolenie. 

Pielęgniarka przygotowuje mieszankę, jest obec· 
na na przyjęciach lekarza i przeprowadza wywiady 
domowe, dopilnowywuje, by zarządzenia lekarskie 
były wykonywane przez matki w sposób należyty. 

Przychodnia przeciwja~licza ma na celu zapo
bieganie szerzeniu się choroby jas;ilicy. ChorZJ' zgła
szaję się do przychodni i otrzymują porady i zabie
gi bezpłatnie. Czynna jest dwa rnzy w tys;!odniu : 
w godz. od 9-ej do 10-ej w poniedziałki i piątki. 

Przychodnia przeciwgrutlicza jest utrzymvwana 
przet Towarzystwo Przeciwgruźlicze, a przez Zarząd · 
Miasta subsydjowane. Przyjęcia odbywają się dwa 
razy w tygodniu we wtorl<i i piątki od godz. 16-ej 
do 18- ej. Celem przychodni jest rozpoznanie wczes· 
nych okresów gruźlicy i zapobieżenie szerzeniu się 
takowej. 

Chorzy do przychodni zgłaszają się, gdzie za-
stają zareiestrowani i otrzymują specjalne legity
macje. Zgłoszenia przyjmuje pielęgniarka, która 
jednocześnie rejestruje chorych. Po zgłoszeniu si~ 
i zarejestrowaniu chory zostaje przez lekarza zba
dany i otrzymuje wsl<azówki, a pielęgniarka dopiłno- 
wywuje wykonania tych wskazówek. Oprócz tego 
w przvchodni wykonywuje się wlewania dożylne roz
tworu wapna. Przyjęcia i zabifgi w przychodni są r. 
bezpłatne. 

Kronika Młodej W sł. 

tałoba Narodowa - dele-acja Młodej Wit 
W uroczystościach żałobnych w związl<u z pogrze · 
bem ś. p. Marszałka Józefa Pilsudskie~o brała udział'" 
delegacja Pow. Zw. Młodej Wsi ze S2.tandarem 
w Warszawie i w Krakowie. Z. 

Żałoba w Młodej Wsi. W związku ze śmier
cią Wodza Narodu-Marszałka Józefa Piłsudskiego.., 
Powiatowy Związek Młodej Wsi wydał następujące 
zarz11dzenia do Kół: w ciągu sześciu tygodni nie 
można urządzać zabaw i rozrywek, imprez i t. p., 
każde Koło ma urządzić iałobną akademję· W każ-
dym Kole ma być odczytane publicznie Orędzie 
Pana Prezydenta. 

Przodownik Wiejski - Miesit;cznill, or•••
Centr. Zw. Młodej W1i. Czasopismo poświęcone 
sprawom ruchu młodo-wiejskiego, wychodli na miej
sce „ Wie1skit!j Drogi" Redakcja i Administracja, 
Warszawa, Kopernika OO, tel. 256-40, Konto P. K. 
O. 5.166. Prenumerata roczna 6 zł. W maju uka
zał się pierwszy numer. Poruszone są sprawy: 
1. Od Redakcji, J. Zakrzewski - Istota ruchów spo
łecznych. J, Marszalel<-Wieś, a zaszadnienie go· 
spodarcze. Fr. Białas - Z chłopskiej przeszłości. 
H. Brzóskówna--0 opiekę społeczną na terenie wsi. 
K. Kierzkowski - O współpracę dwóch pokoleń. 
L. Stańczykowski - Grypa szaleje w N.:1prawie. 
W. Gwoździ~wski-Wierzę. K. Grochowski-Obro
na i budowa szkoły. M. Nowak-Cienie życia spo· 
łecznego wsi. Kronika. N ołatki. Redaktor-Jerzy · 
Zakrzewski. 
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Kronika 
Slubowanie. Dnia 26 b. m:·w ł.owiczu przed 

pomnikiem ś. p. Marszałka J P1łsudskie~o złożyły 
ślubowanie oddz i ały męskie 1 żeńsk i e Z. S. Łowicz, 
Dąbkowice, Jeziorko i Kocierzew. Liczna gromada 
około 400 strze lców i strzelczyń z~odnym chórem, 
z przejęciem się i mocą powtarzała za Komendan
tem Pow. Ob. Dor. Kurą słowa ś lubowani a. W dniu 
25 maja b. r. Prezes Pow. Ob. K. Siwik p rzyjął ślu
bowa11ie od oddziału Z. S. w Zdunach. W szystkie 
oddzialy Z. S. naszego powiatu już wyzna czyły ter
miny składania ślubowań. Ostatni termin przypada 
na dzień ~ czerwca. . 

W1cieczJla do Krakowa: Zarząd i Komenda 
Pow: organizują dla strzelczyń 'i i sttzelców wycieczkę 
do Krakowa. Jednodniowy vobyt w Krakowie, zwie· 
dzanie pamiąteł<, wyżywienie i podróż w obie strony 
kosztować będzie 10 zł. Zgłos1.enia n ależy kiero· 
wać do swoich Zarządów Oddziałów, które imienne 
listy wvcieczkowiczów nadeślą do Komendy Powiato-
wej Zw, Strzel. do dnia 4 czerwca b. r. Wyjazd 
nastąpi w dniu 9 lub 10 czerwca, . 

Lud za trumną. Pod takim tytułem tygodnik 
• Światowid" w Nr. 21 z dnia 26 maja b. r. w spra· 
wozdaniu z pogrzebu Marszałka Józefa Piłsudskiego 
w Krakowie między innemi pisze: „Aż serca r.osły 
gdy w karnym ordynku z karabinami na ramionach 
ukazali się Łowiczanie . Za nimi szły Łow icza nki". 

•Obok powyższej wzmianki podaje „Swiato wid" fo
tografję Że ń s k i ego Oddziału Z. S. w strojach ło-

· wickich. 
Zawod1 strzeleckie pod hasłem: „ 10 str?-a· 

·łów ku chwale Ojczyzny", odwołane z powodu Za. 
loby Narodowej, odbędą się w czasie od 2 czerwca 
do 16 czerwca b. r. 

Pracownia strzelecka. Oddzi ał Żeński Związ
ku Strzeleckiego w Łowiczu w świetlicy własnej przy 

· ul. Zduńskiej prowadzi pracownię krawiecką, posia
dający 9 mC1szyn do szycia i zatrudniający 21 strzelczyń. 

Walne Zebranie Z, S. pov.~. łowickiello. W dniu 
12 maja b. r. odbvło się Walne Z ebranie Z. S. na
szego Pov.'iatu. Około 200 dele~atów z poszcze gól-

Strzelecka. 
nych Oddziałów oraz bardzo liczne S1rono zaproszo· 
nych gości wypełniło wielką salę Dom u Ludowego„ 

Zebranie zagaił dotychczasowy Prezes powia
towy ob. A. Perzyna, witając zebranych delegatów, 
przedstawicieli władz Państwowych, szkolnych, sa· 
morządowych oraz przedstawicieli or~anizacyi i In
stytucyj społecznych. Na przewodniczącego Zebra
nia powołano przedstawiciela IV Okręgu Z. S. ob, 
Malinowskiego, a do prezydjum - Starostę Powiato
wego p. K. Siwika, Dowódcę 10 p. p. Pułkownika 
Krudowsklego, Ins~ektora Szkolnego D. Szymań~k~e· 
go, ob. Bobotkową i ob. Kaperską. f o prz~mow.1e· 
niach przedstawicieli władz, urzędow 1 orgamzacy1-
ob. A. Perzyna złożył obsz~rne sprawozdanie z dzia
łalności Komendy Pow. i ob. A. Szkolnicki referent 
wychowania ołlywatelskiego sprawozdanie z tego 
dzi ału pracy. Następnie ob. F. Sierantowicz-prze· 
wodniczący Komisji Rewizyjnej, omówił szczegółoW? 
gospodarkę finansową Zarzą~u l'ow. Z. ~· i po stawił 
wniosek udzielenia absolutorium ustępurące mu Za· 
rządowi . Nad sprawozdaniem rozwinęła się dysku· 
sja, w której zabierali głos poszczególni de lega~i • 
Po wyczerpaniu dyskusji przewodniczący ob .. Mali
nowski oddal pod glosowanre wniosek Ko misJI Re
wizyjnej, który jednogłośnie został przyjęty. 

Potem przystąpiono do wyboru Prezesa i Człon
ków Zarządu. 

Na Prezesa Pow. Z. S . wybrano ob. K. Siwika, 
na członków Zarządu powołano ob. ob, Szymańskie
!jto WL, Maciejca St., Skoczenia Fr., Stania Wł., 
Bobotkową Różę Marję, Turskiego Jerzego i Roguł· 
skiego Wojciecha. Delegatami na Zjazd Okręgowy 
zostali wybrani 01>. ob. Dąbrowski Stanisław, Prz.e
galiński Wiktor i Kaperska Helena, a na zastępcow 
ob. ol>. Boja nową i Zalewskie~o. Przedłożony pre· 
liminarz budżetowy na rok 1955/6 przyjęto -również 
przyjęto preliminarz budżetowy Wy.działu Pracy K?
biet. Po załatwieniu szeregu wniosków uprze dn 10 
z2loszonych oraz po przemówieniach ob. 01>. Mali
nowskiego i Siwika obrady zakończong, 

Kronika powiatu • 
1 miasta. 

Zniesienie opłat tardow1ch. Na podstawie 
uchwały \\ ydziału Powiatowego zostały zniesione 
opłaty targowe za postój wozów w dni targowe w 
mieście Łowi czu. Dotychczas opiaty te wynos iły 25 
i 40 gr. 

Obwodowa Komenda P. W. 10 p. p. podaje 
do Wiadomości wszystkim zainteresowan}m, że pró· 
by o P. O. S. odbywać się będą w czerwcu w m.: 
Kompina, Zduny, Zlaków Kościtlny dnia 2 V1, a w 
dniu 9 VI dokończenie prób w tychże miejscowościach. 
W m. Różyce, Chąśno, Łaguszew, K iE.rnozia, Jamno, 
Bocheń, dnia 16 VI , a dolrnńczPnie prób w dniu 25. 
W m. N ieborów, Dzierzgów w dniu 29 VI b. r., a efo· 
kończenie próby w dniu 7 lipca 

Rozpoczęcie prób godz. 15. W zdobywaniu 
odznaki P. O. S. mogą brać udzisl wszyscy ci, któ
rzy zostali zbadani przez lekarzy. Y.,' próbie . win~y 
brać udział wszystk ie stowarzyszenia 1 organizaqe, 
orat niestowarzyszeni nR poszczególnych terensch. 

Kurs Ha ukończenie i ;onowiente 11 si p, w. w 
czasie od dnia 5 VI do 8 VI. Na ponowienie Il st. 

· P. W. Zgłaszają się tylko ci absolwnci P. W., któ· 
rym ważność Ś\\iadectwa upływa w b. r. względnie 
upłynęła w latach ubie~łych. 

Zaznaczam, że który ze st. jun. P. W. nie 
ukończy Il st. P. W. w wyżej wymienionym kursie 
1raci wszelkie prawa korzystania z ulg. W nnsłatP · 
nym roku szkolnym t. j. 1955·56 nie będę przyjmo-

wał na skoszarowane kursy jun. szl<. starszych z ro
ku szkolnego 1934·55. 

Obwodowy Komendant P. W. 
Szul-kapitan. 

Pow. Org. K6ł Gosp. Wiejskich w l.owicz• 
w dniu 26 maja zori;tanizowała wycieczkę K4ł Gos,. 
Wit-jsl<ich do maj. Glinnik, w której wzięło udzfał 
48 osób. 

Dzięki uprzejmości Pana !nz. Czarkowskiego 
członkinie Kół zwiedziły następujące działy: wzoro
wą chlewnię, oborę, stajnię, ~urniki, k~ry: Gasexy1 
zielononóżki, karmazyny, fi?ęs1 Pomorskie, oraz za-
poznały się z niektóremi ziołami lekarskiemi. . 

Uczestniczki wycieczki wracały do domu z w1el
kiem zadowoleniem, że dużo ciekawych rzeczy zo
baczyły, króre częściowo b~dą mogl}' w swoje go-
spodarstwa wprowadzić. Uczestniczka. 

Kar1 za nieprzestrzesani• umiw zbioro· 
w1cll. Inspektor Pracy 9 obwodu w Łowiczu uka· 
rał grzywną zł. 1000 z zamianą w razie niemożności 
ściągnięcia na areszt 1-o ~iesięczny . oraz na. zapła
cenie kosztów postępowania w kwocie zł. 50 1 kosz
tów ewentualnych egzekucji: p. Nowickiego Wacła
wa, majstra murarskiego i Szymajdę Jana, przedsię· 
biorcę budowlanego za to, iż wypłacali zatrudnionym 
przez siebie murarzom i rubotnikom stawki zarobko· 
we niższe od norm ustalonych w umowie zbiorowej 
z dn. 5.111.1935 r. przez nich podpisanej. Kara wy
mierzona została .na podsta\\ie Rozp. Prez. Rzeczp„ 
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Wszystkim znajomym i życzliwym, którzy odprowadzili doczesne szczątki naszej 
ukochanej Matki, a w szczególności p. dr. Ignacemu Rybickiemu za trosk liwą i bezintere · 

sowną opiekę lekarską nad 

. ~t~ 

Michaliną Gawrońską 

I 
z LISIECKICH 
składają serdeczne „Bóg zapiać" 

z dn. 22/Ill 1928 r· (D. U. R. P. Nr. 38/28, poz. 565), 
Prawa o wykroczeniach, prawa o sądach pracy (D. 
U. R. P. 95/35 poz. 834) 

Są to dwa pierwsze wypadki naruszenia umo
wy zbioro\\-ej na terenie Łowicza. Wymierzone ka
ry Winny być przestro~ą dla innych pracodawców 
przemysłu budowlanego i dla przedsiębiorstw, zobo
wiązanych do przestrzegania umów zbiorowych. 

Zatrudnienie bezrebotn7ch. W ubiegłym ty
godniu Zarząd Miejsld, jako Instytucja Zastępcza 
Państwowego Urzędu Pośrednictwa Pracy, skierował 
do następujących robót: zAkładanie kabla 106 robot
ników i do Zarządu Drogowego-7 robotników, wo
bec czego stan bezrołlocia zmniejszył się o 113 osób. 

Ofiary. 
Na budowę kopca ś. p, pierwszego Marszałka 

Józefa Piłsudskiego zł. 10 jako równo~artość ponie. 
sianych kosztów w dniu 21 maja r. b, przez p. W. 
Gorzkowskiego składa A. Kąsinowski. 

Polski Komitet Zielarski 
organizuje 

KURS ZIELARSKI 
teoretyczno-praktyczny 

w dniach od 3 do 15 czerwca włącznie b. r. 
w Warszawie, przy ul. Długiej 16, 

w lokalu Warszawskiego Tow. Farmao~utycznego. 
Wykłady, wygłasza11e przez najwybitniejszych spec
jalistów, będą demonstrowane żywemi roślinami, ko· 

lekcjami zról przemysł owo ieczniczych i t. p. 
Ćwiczenia oraz wycieczki odbywać się będą pod 

kierownictwem p. D0c. W. Strażewicza z Wilna. 
Warunki Jłl'Z'fjęcia: 
Wysokośc opiaty za kurs t1.ynosi: normalne Wpisowe 
20 LI., dla członków Polskiego Komitetu Zielarskiego 
10 zł. Z12ło szenia przyjmuje w godzinach urzędo· 
wych biuro P. K. Z„ Warszawa, Dlu~a 16, tel. 11 -54-40. 

Konto P. K. O. Nr. 25.780. 
Przy zgłoszeniach prosimy o podanie życiorysu i przy. 
czyny wstąp1er.ia na kurs. Wobec ograniczonej licz· 
by uczestników kursu, miejsca będą rezerwowane 
tylko dla kandydatów i kandydatek, którzy wniosą 

opłaty za wpis przed rozpoczęciem kursu. 
Bliższych informacyj udziela biuro P.K.Z. (Warszawa, 
Długa 16). Na żądanie wysyła się szczegółowy 

program kursu. 

ZAKŁAD FRYZJERSKI 

M. Kędzierskiego 
Hynek Kościuszki Nr, 14. 3-~ 

ONDULACJA WIECZNA, WODNA, ŻELAZKOWA 

Dzieci i rodzina. 

Ogłoszenie . 
Zarząd Miejski w Łowiczu podaje do wiado

mości, że zapisy dzieci do przedszkoli mie jskich od
będEJ s i ę w czewcu r. b. Zapisy w późniejszych mie· 
siącach przyjmowane nie będą. 

Burmistrz m. Łowicza 
Łowicz, dnia 29 maja 1935 r. · fan Myśliwiec 

Ogłoszenie. 
Unieważnia się dowody lokacyjne, wydane prze~ 

Towarzystwo Wzajemnego Kredytu, obecnie Si;,ót· 
dziełczy Bank Z iemi Łowickie j w Łowiczu , W}'dane: 
na imię małżon. Marjannv Dałek , za .Ni 8.6881 Sta· 
nislawa Dałka za Nr. 8.689 i na i m ię małol. Józefa 
Dalka za Nr. 8.690, zamieszkałych w Bąkowie Dol
nym, pow. łowickiego. 5-1. 

Chcesz mieć dobrobyt'? 
kup los 

w znane j szczęśliwej kolek turze 

Etnila Balcera 
w ŁOWICZU, przy ul. Rynek Kilińskiego 12. 

Ciągnienie I-ej klasy 33-ej L 0t. Państw. rozpaczy. 
na się już w dn. 19 czerwca r. IJ. 

z kupnem nie należy zwlekać, gdyż l osów może 
zabraknąć, jak przy loterji poprzedniej. 

Wysyła si~ również lo!:.y na zamówien ie pocztą po 
uprzedniem wpłaceniu należnośd do P. K. O. na 

konto czekowe Nr. 60.178. 
Cena losu: 1/ 4 losu zł. 10-, 1/~ losu zł. 20-, 

4/ 4 losu zł. 40-. 3-1 

Tanio-Place 
działki buuowlane od 500 metrów kwadratowych d() 
sorzedania w Łowiczu przy ul. ArkadyjskieJ. Do każ· 

dej działki darmo plan na budowę. 
Wiadomość ut. Bolimowska J'Ji 38. 5-5 

KINO 
" 
C-0-R-S-0" 

W sobotę dn. 1 godz. 8.15, w niedzielę dn. 2 godz. 
7 i 9 i w poniedziałek dn. 3/Vł. godz. 8.15 Wiecz. 

wyświetla naj\epsią komedję sezonu: 

„Ks1ein1czka 'rzez 30 dni" 
W rutach głównych: Sylwja Sidney z Cary Grantem. 
W sobotę i w niedzielę o godz. 4 po poi. ten sam . 

f ,lm dla dzieci i młodzieży szkolnej. 
UW AGA: w sezonie letnim, seanse odbywać się bę- 

dą w godzinach oznaczonych wyżej. 

Redaguje: Komitet. Redaktor odpowiedzialny:· Mgr, Stanisław Olesiak. 
Stali Korespondenci: Bąków-J. Lapczyński, M. Łuczyński-Bielawy, B. Klusko-Sobykowskl-Doma~lewice, W. Rembowski-Jeziork• 

L. Stępniak-Kiernozia, St. Woźniak-Łysz.kowice. J. Wołowicz-Nieborów, J. Roslnski-Gdynla. 

Wydaje: ID!. Jan Czarnowski w im. Powiat. Komitetu Regjonatnego w Łowiczu. 
Druk. K. Rybackiego w Łowiczu. 
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